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Czy miasto może być ładniejsze?
Przeciętny m ieszkaniec za in ­

teresow any sw oim  m iejscem  za­
m ieszkania zaobserw uje na pew ­
no z m ia n y  e s te ty k i n a sz e g o  
m iasta. W ładze m iasta zadbały w 
pierw szej kolejności o Jo by krań ­
ce miasta zw racały przybyszom  
uw agę na sw ój w ygląd.

T rw ające dłuższy czas prace 
przy m odernizacji ulicy Ż abiko- 
wskiej od granic m iasta, obejm u­
ją c e  u ło ż e n ie  k ra w ę ż n ik ó w , 
chodnika i posadzenie zieleni - 
w idać, że dobiegają  końca(zdję- 
cie obok). M ożna ju ż  w ygodnym  
i estetycznym  chodnikiem  pospa­
cerow ać np. na tzw . „sie lankę” i 
to  n ic  b ę d ą c  n a ra ż o n y m  na 
„schlapanie" bio tem  przez  santo-

dokończenie na sir. 2

BUDŻET I NOWA SZKOŁA
W kwietniowym numerze „Wieści Lu bo tiskich” zapowiada­
liśmy temat: wydatki budżetowe. Czerwiec nierozłącznie 
kojarzony z dziećmi niechaj będzie pretekstem aby spojrzeć 
na wydatki związane z oświatą. Tutaj należy przypomnieć, 
że szkoły zgodnie z ustawą do 1994 roku są w gestii kurato­
rium. Po tym okresie przejdą „na garnuszek” gmin. Przed­
szkola natomiast są gminne. Najpierw jak wydano pieniądze 
w tym dziale w 1991 roku. Było to 2 ntilardy 660 milionów 
zt, zczego na bieżąceutrzymanieprzedszkoli wydano ponad 
2 ntilardy 82 miliony (mimo likwidacji przedszkola przy ul. 
Kościelnej ilość wolnych miejsc nadal jest znaczna). Na 
prace w budynku dydaktycznym oraz na budowę sali gimna­
stycznej przy szkole nr 3 wydano około 420 milionów (część 
także dołożyło kuratorium). Koszt remontów w pozostałych 
szkołach to prawie 118 milionów złotych. Dofinansowanie 
obozów i kolonie wyniosło 41 milionów zł. W obecnym roku 
przewiduje się znacznie więcej, bo około 3,5 miliarda. W tym 
na dotacje do przedszkoli przewidziano 1 miliard 900 milio­
nów złotych. Ostateczne dokończenie szkoły nr 3,400 milio­
nów (m. in. stołówka). Nowe zadanie dla budżetu gminy to 
dofinansowanie zerówek około 200 milionów zl. Lecz za 
najważniejsze i najpilniejsze zadanie w tej branży uważa się 
rozpoczęcie prac rozbudowy szkół nr 1 i 2, by w konsekwen­
cji polepszyć warunki dzieciom, które od 7.30 do 15.30 
przebywają w szkole (3 zmiany). Na to zadanie zabezpieczo­
no 1 miliard złotych. Spore problemy związane z wykupem

gruntu pod rozbudowę szkoły nr 1 pozwoliły na zajęcie się 
bliżej rozbudową „dwójki”, na projekt której ogłoszono kon­
kurs. W pierwszym etapie konkursu wzięły udział aż 23 
jednostki projektowe, z których do drugiego etapu stanęło 6, 
przedstawiając bliżej swoje koncepcje co do funkcji i archi­
tektury nowej szkoły. Specjalnie powołana komisja oceniła i 
wybrała ich zdaniem najciekawszy wariant.
Obecnie trwają prace projektowe prowadzone przez Poznań­
skie
Biuro Budownictwa Przemysłowego, które wykonywane bę­
dą etapami i w takim tempie, by we wrześniu uzyskać for 
nialne pozwolenie na budowę. Natomiast do końca roku 
planuje się wykonanie fundamentów, na razie pod część 
dydaktyczną, która obejmować ma 8 sal lekcyjnych. Nowo­
ścią w nowej części szkoły ma być zastosowanie ogrzewania 
olejowego co nie będzie wymagało rozbudowy kotłowni i 
postawienia komina. Nie mówiąc o korzyściach wynikają­
cych z ochrony środowiska. Eksploatacyjny koszt takiego 
ogrzewania porównywalny jest do stosowanego powszech­
nie ogrzewania gazowego. Przedstawiamy dwukondygna­
cyjną część dydaktyczną od strony osiedla (projekt elewacji 
północno-wschodniej) po lewej stronic istniejące zabudowa­
nia szkolne, po prawej planowana w kolejnym etapie budowy 
sala gimnastyczna.
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•  Jednostki, które organizują wolny 
czas dla dzieci z Lubonia podczas 
wakacji letnich mogą skorzystać ź- 
dofinansowania. Pieniądze na tetrze I 
przeznaczyła Rada Miasta.
0 W  związku z przystąpieniem do 
opracow ywania p lanu szczegóło­
wego terenu jednostki A (między 
ulicam i: Ż abikow ską, K onarze­
w skiego , O k rz e i, Pow stańców  
Wielkopolskich) osoby zaintereso­
wane tym terenem mogą składać 
wnioski do Urzędu M iasta w Wy­
dziale G ospodarki Komunalnej. • 
0 27 maja w kościele pod wezwa­
niem św. Barbary odprawiona została 
msza św', z okazji mijającej drugiej 
rocznicy działalności Rady Miejskiej 
Lubonia. Krótkie kazanie wygłoszo-

K R O T K O
ne przez księdza proboszcza nawią­
zywało do pracy w' oparciu o encykli­
kę Jana Pawła II „Laborem Exer-
cens” .
•  Z informacji zaczerpniętych od 
D yrektora Rejonu Telekomunika- 
cy jnego  P ozn ań -P o łtid n ie , inż. 
W ojciecha Mędlewskiego, do 10 
czerwca nastąpi odbiór koncentra­
tora w szkole n r 3 oraz sieci tele­
komunikacyjnej. Zgodnie z wcześ­
niejszym i zapow iedziam i do 30 
czerwca podłączeni zostaną wszy­
scy abonenci oczekujący ju ż  od ro­
ku a będący w Społecznym Komi­
te c ie  te le fo n iz a c y jn y in
Luboń-Lasck. Pod w arunkiem , że 
komitet dopełni wszystkich form al­
ności.
0  Biblioteka Publiczna w Luboniu 
zaprasza na wystawę prac malarskich

K R Ó T K O
Pawła Nowaczyka. Istnieje możli­
wość zakupu obrazów po atrakcyjnej 
cenie. Zapraszamy do czytelni w go­
dzinach otwarcia Biblioteki w dniach 
2.06 do 20.06.
0 Zakład Gospodarki Komunal­
nej w Luboniu w maju obsadził 289 
drzewkami (kasztanowiec, korko­
wiec, dęby, klony) ulice naszego 
miasta co w znacznej mierze mimo 
późnej pory sadzenia zwiększyło 
zasób zieleni w mieście. Liczymy, że 
młode drzew ka nie staną się ofiarą 
wandali.
0 Ostatnio mieszkańcy - podatnicy 
zostali mile zaskoczeni doręczanymi 
osobiście do domów wykazami po­
datku od nieruchomości. Tylko przy- 
klasnąć tej inicjatywie, bo to i osz­
czędność i „w yjście frontem do 
petenta”



a  1 3 0 - 9 9 7

1.05. - z piwnicy przy ul. Sikorskiego 
skradziono buty i baterię łazienkową 
wartości 620 tys. zł.

6.05. - w godzinach dopołudniowych 
dokonano kradzieży gotówki i złotej 
obrączki z mieszkania na ul. Podgórnej 
- straty 29 min zł.

7/8.05. - włamano się do wagonu na 
stacji PKP Luboń skąd skradziono dwie 
plandeki wagonowe wartości 26 min zł.

11.05. - z niezabezpieczonego Fiata 
126p stojącego na ul. Powstańców 
Wlkp. skradziono koło zapasowe.

12/13.05. - od strony zaplecza wła­
mano się do sklepu „5-10-15” kradnąc 
odzież wartości 5 min 824 tys. zł.

17.05. - na skrzyżowaniu ulic Dąbro­
wskiego i Armii Poznań 3 młodych 
mężczyzn pobiło kierowcę BMW usz­

kadzając również jego samochód.
18/19.05.-narzędzia wartości 14 min 

skradziono z warsztatu przy ul. Po­
wstańców Wielkopolskich.

18/19.05. - przy pomocy dopasowa­
nego klucza złodziej dostał się do samo­
chodu Fiat 126p i skradł radiomagneto­
fon z głośnikami - straty 4 min zł.

20.05. - za pomocą dopasowanego 
klucza sprawca dostał się do m ieszkania 
przy ulicy Faustmana i dokonał kradzie­
ży magnetowidu PANASONIC, biżute­
rii złotej i srebrnej oraz pieniędzy war­
tości łącznej 10 min 450 tys. zł.

21.05. - pijany, przywieziony z inter­
wencji na dyżurce komisariatu policji 
wybił szybę, odwieziono go na izbę 
wytrzeźwień - szkoda wartości 750 tys. 
zł.

21.05. -ztrzech piwnic przy ul.Sikor- 
skiego dokonano kradzieży trzech ro­
werów.

24.05. - podczas całodziennej nie­
obecności domowników z domu na uli­
cy Cmentarnej złodzieje skradli pienią­
dze, pierścionek, szwajcarski zegarek - 
straty 8 min zł.

24.05. - ponowne włamanie do skle­
pów przy ul.Sikorskiego - Świerkówko

Czy miasto może być ładniejsze?

c.d. zestr. 1
chody. Chodnik został odsunięty od jezdni, a ponadto oddziela go jeszcze 
posadzony żywopłot. Zmęczeni spacerem mogą nawet odpocząć przysiadając na 
ustawionych wzdłuż chodnika ławkach. Teren wysypiska śmieci i miejsce gdzie 
beczkowozy zlewają do kanalizacji płynne nieczystości oddzielono od chodnika 
wałem ziemnym pokrytym zielenią. Całości dopełniają posadzone drzewa, które 
dopiero za kilka lub kilkanaście lat będą stanowiły ładną aleję ale już dziś można 
powiedzieć, że jest to wszystko ładne.

Szkoda tylko, że my mieszkańcy zamiast pomagać z zagospodarowaniem 
miasta czasem wybitnie wpływamy na jego „bałagan”. Typowym przykładem tego 
są śmieci składane przez niektórych mieszkańców w różnych miejscach. Władze 
miasta są po to aby o miasto dbać, ale powinniśmy im w tym pomóc a nie utrud 
niać.

Ulica wyżej opisana to przyjemny widok przy wjeździe do miasta, ale też jest 
inny po przeciwnej stronie, gdzie mieszkańcy z uporem wyrzucają zbędne przed­
mioty i śmieci, pomimo, że wysypisko mają pod ręką a możliwości korzystania z 
niego bardzo korzystne. Czy nie wstyd im z tego powodu?

Należy również dodać, że estetykę naszego miasta poprawia od czasu do czasu 
pojawiająca się cysterna - polewaczka i zmiatarka.

Już teraz widać, że i po drugiej stronie miasta przy wjeździe do Poznania 
ul.Armii Poznań(na zdjęciu) widok zaczyna się zmieniać. Trwają tam roboty 
drogowe, których efekt będzie widoczny w późniejszym okresie.

i Rzemieślniczy Dom Towarowy - kra­
dzież wędlin i innych artykułów.

27.05. - zgłoszono zniszczenie rekla­
my na ul.Armii Poznań - straty 1,5 min
zł.

26/27.05. - poprzez odkręcenie śrub 
od uchwytu kłódki złodziej włamał się 
do garażu na ul.Żabikowskiej skradł ko­
ło zapasowe, klucze, kanister wartości 
1,2 min zł.

26/27.05. - włamanie do biurowca 
ZDZ na ul .Przemysłowej - przez wybi­
cie szyby na piętrze sprawcy dostali się 
do pomieszczeń wyważając drzwi do­
konali zniszczeń - skradli 3 kalkulatory 
straty 3 min zł.

27.05. - przy ul.Żabikowskiej skra­
dziono koło od samochodu Fiat 126p - 
wartości 700 tys. zł.

29.05. - w czasie 3 godzinnej nieobe­
cności domowników złodziej z miesz­
kania przy ulicy Kilińskiego skradł od­
twarzacz AKA1, biżuterię i 5 min zł w 
gotówce - łączne straty 10,5 min zł.

Wmiesiącu maju policja dokonała 37 
interwencji domowych, 10 osób odwie­
ziono na izbę wytrzeźwień, wystawiono 
210 mandatów na kwotę 30 min zł.

»  1 3 0 - 9 9 8

25.04. - tego dnia paliła się trawa: 
przy ul. Armii Poznań i przy przystani 
za Zakładami Ziemniaczanymi.

25.04. - fałszywy alarm!
10.05. - przy ul. Rejtana usunięcie 

zwalonego drzewa.
11.05. - ul. Żabikowska usunięcie 

drzewa.
19.05. - paliła się trawa przy Zakł. 

Chemicznych.
20.05. - ponownie paliła się trawa 

przy ul. Ż abikow skiej, przy ul. 
Źródlanej.

22.05. - przy ul. Rzecznej gaszenie 
poszycia leśnego.

28.05. - usunięcie zwalonego drze­
wa.

29.05. - dwa wozy strażackie uczest­
niczyły w pokazie zorganizowanym dla

* S T R A Ż

MIEJSKA

dzieci Szk. Podst. nr 1
Ochotn icza Straż Pożarna w Luboń iu 

zaprasza chętnych do OSP. Zgłoszenia 
w strażnicy.

•a  1 3 0 - 0 1 1  
w e w . 2 2 4 , 1 3 9 - 0 9 1

04.05. - ukarano 2 właścicieli za brak 
porządku na posesjach.

08.05. - kontrola posesji pod kątem 
nielegalnych przyłączy szamb na ul. Po­
niatowskiego. Ukarano 3 osoby.

12.05. - usunięto z ul. Dolnej i ul. 
Żabikowskiej 2 wraki porzuconych sa­
mochodów.

20.05. - kontrola ruchu drogowego. 
Ukarano mandatami 9 kierowców za 
nieprzestrzeganie ograniczenia prędko­
ści.

21.05. - ukarano mieszkańca ul. Ar­
mii Poznań 35 za brak porządków i 
nieprzestrzeganie przepisów p. poż.

25.05. - kontrolowano rejon „kocie- 
dołów”. Ukarano 2 osoby za wywóz

a  1 3 0 - 9 9 9

W dniach od 30.04. do 26.05. dyżur­
ny zanotował 504 wyjazdy. W tym - do 
20 wypadków, 347 zachorowań. Porad 
ambulatoryjnych udzielono 137.

DLA ROZSĄDNYCH INWESTORÓW
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Z odpadami trzeba coś zrobić
Pojęcie „wysypisko” najczęściej na­
suwa negatywne skojarzenia, wyni­
kające z dotychczasowej praktyki 
składowania odpadów, powodując 
bardzo często protesty i kontrowersje 
przy staraniach o nową lokalizację. 
Dlatego też projektując nowe wysy­
pisko odpadów, trzeba dążyćdo mini­
malizacji jego uciążliwości dla środo­
wiska przyrodniczego i okolicznych 
mieszkańców. Wymogi lokalizacji 
wysypiska muszą uwzględniać m.in. 
ochronę środowiska (wód, powierz­
chni ziemi, krajobrazu), względy go­
spodarcze (racjonalnągospodarkę te- 
renam i, w arunk i
techniczno-ekonomiczne transportu 
odpadów z miejsca ich powstawania 
do wysypiska).
Przy ustalaniu lokalizacji należy wy­
kluczyć tereny:
- zwartej i rozproszonej zabudowy 
istniejącej,
- przeznaczone pod rozbudowę mia­
sta,
- rolnicze (grunty I - IV klasy bonita­
cyjnej)
- użytki zielone,
- w pobliżu ujęć wodnych. 
Wysypisko odpadów jest tylko po­
zornie łatwym do zaprojektowania 
obiektem inżynierskim. Ostatnio ob­
serwuje się niepokojącą tendencję do 
oferowania projektów przez przypad­
kowe zespoły autorskie, nie dysponu­
jące odpowiednią wiedzą i doświad­
czeniem, ale oferujące w zamian 
konkurencyjnie niskie ceny projektu. 
Projekt wysypiska wymaga, zwłasz­
cza od projektanta-technologa, inter­
dyscyplinarnego podejścia do zagad­
n ien ia . O bok w ied zy  śc iś le  
inżynierskiej niezbędne jest tu wni­
kliwe spojrzenie ekologa oraz fanta­
zja urbanisty. Dodatkową trudność 
sprawia zupełny brak materiałów po­

mocniczych do programowania i pro­
jektowania wysypisk. Dokumentacja 
techniczna wysypiska odpadów (wy­
konywana jako dwu- lub trzystadial- 
na) powinna zawierać m.in. dane od­
nośnie:
- rozpoznania terenu, zwłaszcza w 
aspekcie budowy hydrogeologicznej 
podłoża,
- ilości i jakości dowożonych odpa­
dów,
- chłonności wysypiska a także, roz­
wiązania w zakresie:
- technologii składowania odpadów,
- zabezpieczenia środowiska przy­
rodniczego przed wpływem depono­
wanych odpadów,
- eksploatacji obiektu,
-wyposażenia w sprzęt technologicz­
ny.
-zaplecza techniczno-socjalnego, 
-zatrudnienia obsługi wysypiska,
- zaopatrzenia w wodę, ciepło i ener­
gię elektryczną,
- odprowadzenia ścieków z zaplecza 
i odcieków z części eksploatacyjnej, 
-ogrodzenie terenu i zieleni izolacyj­
nej,
-zagospodarowania strefy ochronnej,
- rekultywacji terenu po zakończeniu 
technicznej i biologicznej wysypiska. 
Podałem tak wiele szczegółów tech­
nicznych, aby uzmysłowić naszym 
czytelni kom, że dawny obraz wysypi- 
ska-dziura w ziemi z bezładnie zrzu­
canymi, często płonącymi odpadami 
to już przeszłość. Prawidłowo zlo­
kalizowane, urządzone i eksploato­
wane wysypisko odpadów może i po­
winno być obiektem inżynierskim o 
minimalnej uciążliwości dla środowi­
ska i równocześnie umożliwiającym 
częściowe wykorzystanie produktów 
rozkładu odpadów.

Opracował: Wojciech Dutka

Niedawno pokazywaliśmy pobocze ulicy Puszkina pełne śmieci dzisiaj prezentuje­
my ten sam fragment. Po oczyszczeniu, nawiezieniu ziemi i posadzeniu drzewek. 
1 era- utrzymanie go w takim stanie zależeć będzie od pobliskich mieszkańców.

Kolejne dzikie wysypisko śmieci. Wielość gałęzi t suchych roślin świadczy u tym, 
że głównie pochodzą one z przyległych dziatek na ul. Sikorskiego a nie z  bloków. 
Dzialkowicze nie dbajcie tylko o swoje i nie zaśmiecajcie innych.

'  /
bodaj jedyny punkt skupu surowców wtórnych (złomu, makulatury oraz metali 
kolorowych) znajduje się przy ul. Żabikowskiej (wjazd na wysypisko śmieci)

O G RÓ D NA DACHU
Miałem kiedyś okazję przejeżdżać nor­
weskimi traktami i to co przyciągało 
moją uwagę to były... dachy zaskakują­
ce swoją zielonością. Kraje skandyna­
wskie stosują ciekawy sposób krycia 
dachów pokrywając je ziemią i trawą. 
Zapewnia się w ten sposób odpowied­
nią izolację termiczną. Także nasi za­
chodni sąsiedzi coraz częściej postępują 
w myśl hasła „zielone futro dla domu.” 
Osiąga się jednocześnie korzyści dwo­
jakiego rodzaju. Pierwsza to niezwykle 
prosty a zarazem atrakcyjny i efektow­
ny sposób upiększania domów.
Druga korzyść wynika z czysto ekolo- 
giczno-gospodarskich względów. 
Okryte pnączami ściany domu sprawia­
ją. że latem jest chłodniej wewnątrz po­

mieszczeń a zimąz kolei cieplej. Każdy 
centymetr zieleni to porcja zdrowia bez 
konieczności ingerencji farmakologii. 
Mieszkańcy krajów skandynawskich i 
Europy zachodniej rozumieją to lepiej. 
Nasze podejście do problemu jest czę­
sto pełne ignorancji, czego dowody mo­
żemy spotkać na każdym miejscu. Za­
chęcam y np. do stosow ania 
żywopłotów zamiast betonowania 
ogrodzenia. Do tego celu doskonale na­
dają się oprócz znanego powszechnie 
ligustra i innych także rośliny zintoziel- 
ne jak: niektóre odmiany świerków, 
różnych odcieni tuji, także jałowce. Ro­
śliny te można przycinać i formować 
wg własnego uznania.

PPR
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SZPALTY RADY MIEJSKIEJ I ZARZĄDU MIASTA LUBONIA |

SESJE RADY MIEJSKIEJ LUBONIA.
(XXXVI Sesja Rady Miejskiej odbyła się w dniu 08.05.1992 r.)

Sesja odbyta się w dwóch częściach.
W części I-szcj objazdowej Radni oce­
nili stan zaawansowania prac porządko­
wych w mieście, a także ocenili stan 
nawierzchni ulic, chodników, budyn­
ków komunalnych. Radni zwrócili 
uwagę na stan zanieczyszczenia cieku 
wodnego „Żabinki” oraz zaawansowa­
nie robót porządkowych wzdłuż koryta 
Strumienia Junikowskiego od rzeki 
Warty do ulicy Dworcowej.
Radni zapoznali się ze stanem technicz­
nym starego budynku szkoły Nr 3.
II część posiedzenia odbyła się w sali 
sesyjnej Urzędu Miejskiego. 
Przewodniczący Rady przedstawił za-

firoszonych gości:
’ana mgr inż. Zbigniewa Fibigera - Za­

rządcę komisarycznego KPRI i Pana 
mgr Krzysztofa Siejkowskiego - Głów­
nego księgowego i Z-cę Dyrektora te­
goż Przedsiębiorstwa.
Pan Fibiger przedstawił analizę ekono­
miczną z działalności KPRI w roku 
1991 i I-szynt kwartale 1992 r. 
Przewodniczący Rady otworzył dysku­
sję w której Radni ocenili krytyczny 
stan finansowy Przedsiębiorstwa.

W dalszej części sesji po burzliwej dys­
kusji przyjęto Uchwałę Nr 
XXXVI/89/92 w sprawie: oddania 
dzierżawionych działek budowlanych o 
nr ewidencyjnych 108/3 i 108/1, obręb 
Lasek arkusz mapy 17 w użytkowanie 
wieczyste w trybie bezprzetargowym. 
Następnie Burmistrz Miasta przedsta­
wił sprawozdanie Zarządu z działalno­
ści, prowadzonych prac budowlanych, 
porządkowych, oraz pielęgnacji zieleni 
w mieście. Dalszą część sprawozdania 
dotyczącą działalności remontowej w 
jednostkach kulturalnych miasta przed-' 
stawił członek Zarządu Pan Marian 
Szymański.
W kolejnym punkcie porządku obrad 
Przewodniczący Komisji stałych Rady 
Miejskiej przedstawili sprawozdania ze 
swojej działalności w okresie między 
sesjami.
Przewodniczący Rady Miejskiej Pan dr 
Krzysztof Moliński dokonał zamknię­
cia obrad XXXVI Sesji Rady Miejskiej 
Lubonia dziękując zebranym za przy­
bycie.

Lato w Luboniu,f

Wakacje letnie stanowić mają 
dla dzieci okres wypoczynku i 
zabawy. Tylko część dzieci bę­
dzie mogła wyjechać poza Lu­
boń na wczasy, kolonie i obozy. 
Dla wszystkich dzieci w wieku 
uczęszczających do szkół pod­
stawowych organizowana jest 
akcja „Lato w Luboniu”.

Organizatorem jej jest Urząd 
Miejski i Dyrekcja wszystkich 
szkół podstawowych w Lubo­
niu przy współudziale innych 
jednostek (Ośrodków Kultury, 
PTTK, LKS, Translub i dal­
szych, które zadeklarują w spół­
działanie).

W okresie od 1 lipca do końca 
sierpnia przy wszystkich szko­
łach podstawowych zorganizo­
wane zostaną dwutygodniowe 
turnusy wypoczynku i zabawy 
pod okiem opiekunów (w  godz. 
od 10.00 do 14.00 codziennie 
oprócz sobót i niedziel).

Urząd M iejski pokryje koszty 
w y n ag ro d zen ia  o p iekunów  
oraz przeznaczy 70 tys. zł na 
każde dziecko w turnusie. Od­
płatność za turnus wyniesie 30 
tys. zl, z przeznaczeniem na po­
krycie kosztów  herbaty lub 
mleka do drugiego śniadania, 
zabranego z domu. Translub za­
deklarował gotowość bezpłat­
nego przewozu tych grup w go­
d z in ach  p o zaszczy to w y ch . 
Zapisy w szystkich chętnych 
dzieci przyjmowane są przez 
Dyrekcje szkół podstawowych.. 
Jednocześnie dla w szystkich 
zainteresowanych dzieci zor­
ganizowany zostanie cykl kil­
kugodzinnych w ycieczek do 
interesujących miejsc w bliż­
szym i dalszym sąsiedztwie Lu­
bonia (m.i. do Muzeum Przy­
rodniczego w Puszczykowie, 
Muzeum Rolniczego w Szre­
niaw ie, Kórnika i Rogalina 
itp.). Uczestnicy poniosą jedy­
nie koszty wstępu, zabiorą ze 
sobą śniadanie a koszty prze­
wozu ponosić będzie Urząd 
Miejski. Ponadto organizowane 
będą inne imprezy i zawody 
sportowe, o których informo­
wać będziemy poprzez afisze, 
rozwieszone w mieście.

Dalszych informacji udziela 
w Urzędzie Miejskim p. mgr 
Ewa Szymańska - pok. 018 tcl. 
130 -011  w. 211 lub p. dr inż. 
Marian Szymański - pok. 103 
tel. 130-303 .

Luboń dnia 1.06.92

Z M I A N Y  W  F U N K C J O N O W A N I U  
K O M U N I K A C J I  M IE JSK IE J

W porozumieniu z Zarządem Miasta PT „TRANSLUB" wprowadził /  dniem 
1.07.1992 r. zmiany w kursowaniu autobusów komunikacji miejskiej Lubonia.

Z powodu okresu wakacyjnego charakteryzującego się mniejszą ilością prze­
wożonych pasażerów, wycofane zostają 3 autobusy, zasilające dotychczas w 
godzinach szczytowych linie: LI, L3, Lbis. Ulegnie również likwidacji linia 1.2 w 
swoim dotychczasowym kształcie.

W zamian zostanie natomiast uruchomiona okólna linia I A. która przebiegać 
będzie następującą trasą: Górczyn. Dębiec, Opolska. Żabikowska. Powstańców 
Wlkp. Ks.Strcicha, Dworcowa. Fabryczna. Sobieskiego, Wojska Polskiego. Trau­
gutta, 11 Listopada, Poniatowskiego, Kościuszki. Żabikowska i dalej do Debca i 
Ciórczynaoraz LB w kierunku przeciwnym. W godzinach szczytowych częstotli­
wość kursów na każdej linii wyniesie ok. 1 godziny, natomiast poza szczętem 
komunikacyjnym ok. 1.40 min w każdą ze stron.

W ten sposób „TRANSLUB" wychodzi naprzeciw postulatom utworzenia tzw. 
komunikacji wewnętrznej łączącej ze sobą możliwie wiele punktów miasta, a 
zwłaszcza górne i dolne rejony Lubonia, ułatwiając również dojazd do cmentarza. 
Jak widać obsługą komunikacyjną zostaną też. objęte nowe rejony Lubonia a 
mianowicie okolice ulic: Powstańców Wlkp, Ks.Strcicha i Wojska Polskiego.

Dodać należy, że linie LA i LB wprowadzone zostaną na okres 2 miesięcy 
tytułem próby i zostaną utrzymane, jeżeli zdobędą uznanie i popularność wśród 
mieszkańców Lubonia.

Nie można jeszcze opublikować nowych rozkładów jazdy, gdyżsą one w trakcie 
opracowywania, lecz PT „TRANSLUB” zapewnia, że przed 1 lipca br zostaną one 
podane do publicznej wiadomości. Przedsiębiorstwo zaprasza mieszkańców Lu­
bonia do korzystania z nowo uruchomionych linii.

ZERÓWKI
K ierow nik W ydziału O św iaty, 
Zdrowia i Kultury Urzędu Miej­
skiego informuje, źe od 1 stycznia 
1992 r. tzw. klasy "0" nie należą 
organizacyjnie ani finansowo do 
szkół. Całkowita odpowiedzialność 
za ich funkcjonowaniespoczywa na 
Zarządzie Miasta. W związku z tym 
od 1 września 1992 r. w

.-flfr. "W

kacli w których jest to możliwe w/w 
klasy "0 " będą funkcjonowały w 
placówkach przedszkol nych. 
Minimum programowe dla klasy 
"0" od 1.09.92 r. wynosi 5 godz. 
dziennie.

Ponadto K ierow nik W ydziału 
Oświaty, Zdrowia i Kultury UM w 
Luboniu informuje, żc po konkur­
sach na Dyrektorów przedszkoli, 
które odbyły się w dniach 7 i 9 maja 
br. funkcje te będą pełniły w po­
szczególnych placówkach panie:
- Przedszkole Nr 1,ul.Sobieskiego

- mgr L.Michałek
- Przedszkole Nr 4,ul.Konarze 

wskiego - Barbara Geisler
- Przedszkole Nr 5,ul. Osiedlowa

- Grażyna Piątkowska

W a k a c je  tu ż ...  tu ż!

Kolonia letnia w Błażejewku od 
25 czerwca do 9 lipca 1992 r.

Dnia 25 czerwca wyjedzie z Lu­
bonia do Błażejewka 80 dzieci na: 
„K olonie L etn ią” nad jeziorem  
Bnińskim zlokalizowana na terenie 
ośrodka szkol - wypoczynkowego 
w Błażejewku.

B ezpośredn im  organizatorem  
wypoczynku jest Miejski Ośrodek 
Pomocy Społecznej w Luboniu. 
Koszt jednego uczestnika wynosi 
około 1 mln.złotych. Dla rodziców 
kolonia jest bezpłatna. Zasadni­
czym celem jest zorganizowanie 
ciekawego i miłego wypoczynku 
dla dzieci z rodzin o najniższym 
uposażeniu. Realizacja w/w wypo­
czynku stała się możliwa dzięki 
akcji „R adość w  rodzinie” oraz 
d z ię k i p rz e k a z a n iu  k w o ty  
12.75000Qzł przez Polski Komitet 
Pomocy Społecznej w  Luboniu dla 
13-tu uczestników. Jednocześnie 
informujemy, że potrzebne do za­
jęć  piłki nożne i siatkowe zobowią­
zał się kupić p. Ochniak Wł. za co 
z góry  se rdeczn ie  dziękujem y. 
Przejazd na kolonie sponsorują fir­
my ,JO M I” i „GOTRANS”.

Ośrodek MOPS w Luboniu.

„ Św iatu  potrzeba  d ziś  więcej 
wrażliwych se rc ”

S.W yszyński

Szkolne Kolo NSZZ „Soli­
darność” przy SP Nr 4 w Lubo­
niu pragnie podziękować wszy­
s tk im , k tó rz y  w sp a rli 
finansowo działalność naszego 
Koła na rzecz dzieci specjalnej 
troski z miasta Lubonia. Słowa 
wdzięczności kierujemy do:

- Duszpasterzy i wiernych Pa- 
r a fi i pod  w e z w a n ie m  
Św.M.M.Kolbego w Luboniu.

- Urzędu miasta Lubonia
- II Oddziału Banku Rozwoju 

Rolnictwa w Poznaniu ul. To­
warowa.

Naczelnik Szkolnego Kola 
„Solidarność” przy SP 4

DZIECI - DZIECIOM
Biblioteka Publiczna w Luboniu za­
prasza na kolejne spotkanie z cyklu 
„Dzieci - Dzieciom"
W środę 17 czerwca o godz. 17,00 
odbędzie się przedstawienie zrealizo­
wane przez zespół uczniów klasy VII 
ze Szkoły Podstawowej Nr 1 na pod­
stawie „Ślubów Panieńskich" A.Fre­
dry. W piątek 19 czerwca o godz. 
17,00 wystąpi gościnnie zespół wo­
kalny ze Szkoły Podstawowej w 
Czempiniu.

W SZYSTKICH SERDECZNIE 
ZAPRASZAMY!
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ŚLUBY PANIEŃSKIEHARCOWNIK LUBOŃSKI
W dniach 16-17 V odbył się orga­

nizowany przez V LDH im. T. Ko­
ściuszki biwak w bazie ZHP Hufca 
Puszczykowo w Rybojecku na który 
dojechali rowerami jego uczestnicy. 
Brali oni udział w biegu na azymut 
oraz ognisku ćwicząc piosenki do 
konkursu. Pogoda dopisała sprzyjając 
otwarciu sezonu letniego. Pływano 
nie tylko kajakami. Po pokonaniu tra­
sy 45 km apetyt dopisywał a pyzy 
były wspaniałe.

Kolejny biwak z dojazdem rowera­
mi odbędzie się z okazji złazu drużyn 
hufca w dniach 13 i 14 czerwca.

Komenda Hufca ZHP w Luboniu 
zorganizowała w dniu 30 maja 
konkurs piosenki harcerskiej.

Krąg Harcerzy Seniorów 7 LDH 
przygotowuje się do obchodów Jubi­
leuszu 60-lecia istnienia drużyny har­
cerskiej.

Na 59-tą rocznicę istnienia druży­
ny zjechali się seniorzy z różnych za­
kątków Polski.

Z okazji 80-lecia Harcerstwa Wiel­

kopolskiego Hufiec w Luboniu zor­
ganizowałokolicznościowy złaz dru­
żyn hufca. W dniach 13 i 14 czerwca 
w Rybojecku koło Stęszewa odbędzie 
się złaz reprezentacji hufców harcer­
skich działających na terenie byłego 
powiatu poznańskiego, w którym brał 
również udział Hufiec ZHP w Lubo­
niu.

Hufiec przygotowuje się do obo­
zów harcerskich w miesiącach lipiec 
i sierpień.

Obóz w Prądówce
1-14 lipca 50 uczest.
I -  14 sierpnia 50 uczest.

Obóz w Rybojecku
II -  25 lipca 50 uczest.

Obóz w Jeleńcu
28.07. -10.08. - 60 uczest.

Obóz w Zakopanem
17.08. -25.08. - 20 uczest.

Łącznie w okresie wakacyjnym z
wypoczynku letniego skorzysta 230 
harcerzy i zuchów.

Czuwaj
Komendant Hufca ZHP

Dnia 17 czerwca w środę, w Bibliotece Publicznej miasta Lubonia przy 
ul. Żabikowskiej o godz. 17.00 odbędzie się przedstawienie zrealizowane 
na podstawie „Ślubów Panieńskich” A. Fredry przez zespół uczniów klas 
VII ze Szkoły Podstawowej Nr 1.

Premiera tego spektaklu odbyła się dn. 22.V. w salce katechetycznej 
przy PI. Wolności i była prezentem dla wszystkich MAM na ich Święto. 
Każdy uczeń wraz z biletem otrzymywał bezpłatne zaproszenie dla swej 
mamy. Matki były więc gośćmi honorowymi tej miłej i niecodziennej 
uroczystości. Atmosfera tej premiery była naprawdę wspaniała - jak w 
prawdziwym teatrze, zarówno za kulisami, pełna napiętego i nie pozba­
wionego tremy oczekiwania na występ, jak i na widowni, ciepło i serde­
cznie przyjmującej młodych artystów oraz burzliwymi brawami nagradza­
jącej ich zmagania z pięknym fredrowskim wierszem. W przerwach 
spektaklu publiczność była częstowana ciasteczkami. Wydrukowano rów­
nież piękne programy. Przedsięwzięcieto powstało dzięki zapałowi, pracy 
i wytrwałości grupki entuzjastów którymi kierowała matka jednego z 
uczniów p. Barbara Sierżant, animator, reżyser, sufler, inscenizator, opie­
kun i przyjaciel w jednej osobie, jak również dzięki życzliwości paru osób 
przede wszystkim Wandy Zielińskiej z działu technicznego Teatru Wiel­
kiego w Poznaniu oraz państwu z magazynu kostiumów i rekwizytów 
tegoż teatru, dzięki którym przedstawienie odbyło się w pięknych, stylo­
wych kostiumach. Życzliwie wspierałspektakl od początku Dyrektor, mgr 
Zb. Jankowski, który również obsłużył kserograficznie i dokumentalnie, 
utrwalając na kasecie video całe przedstawienie.

„PAR” na lato Wiadomości z ,Jedynki”

P ry w a tn e  B iu ro  P o d ró ży  
„P A R ” po leca  n a s tę p u ją c e  
miejsca wypoczynku dla dzieci 
i młodzieży:

— Obóz w Jarosławcu 
Wiek 12-16 lat.
Terminy: turnusy 14 dniowe 

1 -1 5 .0 7 . i 1 6 -3 0 .0 7 . cena
1.199.000. - turnusy 18 dniowe 
1-19.07. i 20.07.-8.08.
cena 1.469.000.- 

—Koloniew Jarosławcu i Ust­
ce

Wick 10-15 lat.
Terminy: turnusy 14 dniowe 

1 -1 5 .0 7 . i 1 6 -3 0 .0 7 . ceny
1.595.000. - turnusy 18 dniowe 
1-19.07. i 20.07.-08.08.
cena 1.990.000.-

— Kolonie Dziwnówek 
Wiek dzieci 7-15 lat. 
Terminy: 27.06.-11.07., 13-

27.07.. 29.07.-12.08., 14-28.08. 
cena 2.050.000.-

— K o lo n ie  P rą d ó w k a  
k/Trzciela (O kolice Now ego 
Tomyśla)

Terminy: 1-14.07., 14-27.07. 
cena 1.150.000.-

•  Katarzyna Maruszewska 
uczennica klasy VIIIa Szkoły 
Podstawowej nr 1 zdobyła III 
miejsce w konkursie matematy­
cznym w województwie poznań­
skim. Wcześniej uzyskała wyso­
kie m ie jsce  w re jo n ie  w 
konkursie języka polskiego. Ka­
sia chciałaby się uczyć w VIII 
Liceum Ogólnokształcącym w 
Poznaniu. Marzy o studiach wy­
ższych na filologii angielskiej. 

Również do konkursu woje­

wódzkiego z matematyki zakwa­
lifikowała się pokonując zwycię­
sko szczebel szkolny i rejonowy 
Agata Krzyżaniak z klasy VIIc a 
z języka polskiego Agnieszka 
Dominiak i Anna Muzsik z klasy 
VIIIa.

Osiągnięcia te są sprawdzia­
nem wiedzy jaką uczniowie zdo­
byli w szkole oraz dają dużą saty­
s fak c ję  zarów no  im , ich 
rodzicom jak i nauczycielom. 
Wszystkie uczestniczki konkursu

Z okazji Dnia Dziecka na terenie mia­
sta Lubonia odbyło się wiele imprez. By­
ły to: konkurs wędkarski, turniej tańca, 
aukcja obrazów, imprezy na powietrzu, 
mecze i zawody, konkursy z nagrodami, 
dyskoteki i projekcje filmów.

W imieniu dzieci dziękujemy wszy­
stkim organizatorom tych imprez i pro­
simy nie zapominajcie o nich również 
w lecie.

wojewódzkiego są zwolnione z 
egzaminów wstępnych do szkół 
średnich.

#  Dzień Matki w Szkole Pod­
stawowej nr 1 od lat tradycyjnie 
obchodzony jest zwłaszcza w 
klasach O-III. Dzieci wykonują 
dekoracje klas, uczą się wierszy i 
piosenek aby wystąpić 26 maja 
na klasowych spotkaniach z mat­
kami. Natomiast w klasie VIIb 
zawiązał się zespół aktorski, któ­
ry przygotował w prezencie dla 
mam przedstawienie komedii 
„Śluby panieńskie” - A. Fredro.

•  W maju i czerwcu uczniowie 
SP nr 1 poznają ojczysty kraj, 
jego zabytki i piękno przyrody 
organizując jedno lub kilkudnio­
we wycieczki. W bieżącym roku 
trasa wielu klas prowadziła do 
Wrocławia, gdzie głównym obie­
ktem zainteresowania jest „Pano­
rama Racławicka”. Klasy VIIc i 
VIIId były na 4-dniowej wycie­
czce Zakopane-Kraków-Wieli- 
czka-Oświęcim a klasa Va udała 
się do kotliny jeleniogórskiej.

Zb. Jankowski

D zieci z p rze d sz k o la  N r  1 pod kierun­
kiem Lidii Michałek i Lidii Brańskiej przygotowały 
sympatyczne przedstawienie z okazji Dnia Matki. 
Przedstawienie ogromnie się podobało i zostało 
powtórzone 1 czerwca w Domu Rolnika. W drugiej 
części wystąpiły gościnnie dzieci z Poznania z te­
atrem bajek i kramem z piosenkami. W przerwie 
dala krótki koncert na pianinie Ola Wojtkowiak 
uczennica kl. Ilb, Szkoły Podst. Nr 4. Występy 
bardzo się podobały dziecięcej widowni. Szkoda, 
że to tylko jeden taki dzień w roku.

Ewa Wojtkowiak

Dzień Dziecka w Szkole Podstawowej nr 1
Klasy młodsze przy wspólnym ognisku występach była dyskoteka dla klas starszych, 

piekły kiełbaski i oglądały sprzęt strażacki Wszystkie nagrody i słodycze dla każdego 
oraz pokazy sprawności strażaków. ucznia fundował Komitet Rodzicielski wyda-

Klasy starsze były na wycieczkach pie- jąc na ten cel ponad 9 min zł. 
szych, rowerowych i autokarowych. Mini li- Wszystkim strażakom, rodzicom i nauczy- 
stę przebojów, którą dla wszystkich uczniów cielom za pomoc w organizacji imprez dyre- 
zorganizowała sekcja imprez i rozrywki Sa- ktor szkoły wyraża podziękowanie, 
morządu Szkolnego wygrały uczennice klasy
VIc - Kasia Majewska i Anna Barej. Po tych Zb. Jankowski
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BEZPIECZNIE! NIEBEZPIECZNIE!

Z radością powitaliśmy pierwszą 
sygnalizację świetlną na skrzyżowa­
niu ulic Armii Poznań i Po- 
w stańców  W lkp. p rzy  
Szkole Podstawowej nr 3 
mając nadzieję, że poprawi 
ona bezpieczeństwo uczę­
szczających do niej dzieci.
Lecz ni estety zda rzy io się w 
tym czasiejuż kilka wypad­
ków w których poszko­
dowanymi były w łaśnie 
dzieci. Nagminnym prze­
winieniem ze strony kierowców jest

chody obowiązuje sygnalizacja. Wy­
kroczenie takie kwalifi kujesię do wy­

sokiego mandatu. Celowo 
zrezygnowano z przywile­
ju „zielonych strzałek”, by 
dzieci czuły się pewnie na 
przejściu. Tymczasem gdy 
zapali się zielone światło, 
dzieci nie mogą przejść, bo 
sznurek samochodów je- 
dzie jakby nigdy nic. Do­
piero w ostatniej chwili 
przebiegają, już często na 

żółtym albo czerwonym świetle.

= ZĘ B Y  =
S T A N  F A TA LN Y

(Powalczmy wszyscy o „biały uśm iech” dziecka)

skręcanie w prawo, mimo czerwo­
nych świateł. Przypominamy, że je ­
żeli nie ma wyraźnego oznaczenia 
„zielonej strzałki" skręcające samo-

M A T U R Z Y S T O !
P R Z E C Z Y T A J!

Dla maturzystów zakończył 
się kolejny etap. Jest to czas na­
bierania nowego oddechu w płu­
ca na następne szczeble drabiny 
życiowej. Właśnie teraz często 
zdarza mi się rozmawiać z zakło­
potanymi absolwentami szkół 
średnich o planach na przyszłość. 
Doświadczenie odpowiedzialno­
ści za własne życie jest piękne i 
budujące, jednakże nieraz bywa 
trudne. Wielu zastanawia się nad 
kierunkiem przyszłych studiów, 
nad ewentualni) pracą. Niestety 
egzaminy wstępne na wyższe 
uczelnie są tym problemem, któ­
ry narzuca się z największą mocą. 
Jednak czy wystarczająco zdaje­
my sobie sprawę z naszego posia­
nia, z naszej roli w społeczeń­
stwie i z tego, że projektujemy nie 
tylko kilka najbliższych lat, lecz 
często całe życie. Co dla nas w 
takich momentach jest ważne? 
Czy patrzymy na przyszłą profe­
sję tylko przez pryzmat ilości za­
rabianych pieniędzy, a może do­
strzegam y te dziw ne głosy: 
czasu, narodu, wiary, filozofii, 
własnych talentów i możliwości. 
One to wyznaczają samodzielnie 
wybraną pozycję w życiu, nasze 
powołanie. Jak twierdzi Rosen- 
stock-Huessy, filozof: „Określe­
nie człowieka, określenie „ja" na­
stępuje poprzez te niewidzialne 
głosy, i biada mu, jeśli w tym 
swoim czasie przemiany nie od­
różni głosu Boga od głosu kusi­
ciela”.

To metaforyczne powiedzenie 
ma jednak swoją dynamikę, od­
syła nas do głębszych pokładów 
naszej osobowości,a zarazem ka­
że nam spojrzeć poza siebie i za­
uważyć dalszą perspektywę.

Cezary Bidcrman

Uczulamy! same światła nic nie da 
dzą, jeżeli nie będziemy ich respekto 
wać wszyscy!

Gdy w taksów ce m ówisz 
Proszę do  Lubonia  
N iech Pan sobie weźmie 
dorożkę i konia...

(Piosenka lubońskiego 
zespołu „A m ory” 1970)

Kościelna - łącząca Okrzei i ks.Strei- 
cha, długość całkowita 240 mb, na­
wierzchnia asfaltowa, chodnik dwu­
s tro n n y . Posiada  k ana lizac ję  
deszczową, siećenergetyczną, wodo­
ciągową i gazową, 8 budynków mie­
szkalnych, 3 zakłady usługowe. Ulicę 
zamieszkuje 48 mieszkańców.

Kościuszki - toczna Żabikowskiej, 
długość całkowita 1580 mb., nawie­
rzchnia asfaltowa, dwustronne chod­
niki, kanalizaję deszczowi). Posiada 
sieć energetyczną, wodociągową i ga - 
zową, 211 budynków mieszkalnych, 
31 zakładów usługowych. Ulicę za­
mieszkuje 1064 mieszkańców, (na 
zdjęciu)

Kozińskiego - toczna Powst.Wiel­
kopolskich, tzw. ulica „ślepa”, dłu­
gość całkowita 450 mb., nawierzch­
nia g ru n to w a . Posiada  sieć  
energetyczną, wodociągową i gazo­
wą, 10 budynków mieszkalnych. Uli­
cę zamieszkuje 54 mieszkańców.

Krasickiego - boczna Powstańców 
Wielkopolskich, długość całkowita 
280 mb., nawierzchnia asfaltowa. Po­
siada kanalizację deszczową, sieć 
energetyczną, wodociągową i gazo­
wi), 16 budynków mieszkalnych, 5 
zakładów usługowych. Ulicę zamie­
szkuje 68 mieszkańców.
Kręta - boczna Sobieskiego, długość 

całkowita 880 mb., nawierzchnia as­
faltowa. Posiada kanalizaję deszczo­
wą, sieć energetyczną, częściowo 
wodociągową, 51 budynków miesz­
kalnych, 12 zakładów usługowych. 
Ulicę zamieszkuje 191 mieszkańców.

Krótka - toczna Armii Poznań, dlu-

Sonda przeprowadzona wśród matek 
na terenie naszego miasta dowiodła, 
iż jednym z poważniejszych proble­
mów jest opieka stomatologiczna 
dzieci. Rejonowa poradnia stomato­
logiczna przy ulicy Osiedlowej przyj­
muje w zasadzie tylko pacjentów do­
rosłych.
Uczniowie przyjmowani są wyłącz­
nie w nagłych wypadkach, względnie 
za okazaniem zaświadczenia o nie­
obecności lekarza stomatologa w 
szkole.
W szkołach lubońskich znajdują się 
gabinety dentystyczne jednak nie za-

Leksykon ulic
gość całkowita 150 mb., nawierzch­
nia gruntowa. Posiada siećenergety­
czną, wodociągową i gazową, 7 bu­
dynków, 1 zakład usługowy. Ulicę 
zamieszkuje 46 mieszkańców.

Kurowskiego - toczna Sobieskiego, 
długość całkowita 7720 mb., nawie­
rzchnia gruntowa. Posiada siećener­
getyczną, 13 budynków mieszkal­
nych, 1 zakład usługowy. Ulicę 
zamieszkuje 73 mieszkańców.

Krucza - boczna Kanonierów, dłu­
gość całkowita 90 mb., nawierzchnia 
gruntowa. Posiada sieć energetyczną, 
2 budynki mieszki a ne, 1 zakład usłu­
gowy. Ulicę zamieszkuje 17 miesz­
kańców.

Kwiatowa - toczna Sobieskiego, 
długość całkowita 1000 mb., nawie­
rzchnia (częściowo) asfaltowa. Po­
siada kanalizację deszczową, sieć 
energetyczną, wodociągową, 35 bu­
dynków mieszkalnych, 12 zakładów 
usługowych. Ulicę zamieszkuje 236 
mieszkańców.

pewniają one całkowitej i prawidło­
wej opieki stomatologicznej. Przede 
wszystkim ze względu na małą liczbę 
etatów. W Szkole Podst. nr 1 jest to 
pół etatu (dr Gajewska), w Szkole 
Podst. nr. 2 również pół etatu (dr Wę- 
glewska), w szkole nr. 4 cały etat (dr 
I lyżyk), ale obsługuje również szkołę 
nr. 3. Jako ciekawostkę można potra­
ktować fakt, że w szkole nr. 3 (gdzie 
nie ma stomatologa) mieści się gabi­
net ginekologiczny.
Jak wynika z informacji rodziców są 
dzieci z klas pierwszych i drugich, 
które jeszcze nie zasiadły w fotelu u 
dentysty szkolnego. Z kolei wg leka­
rza rejonowej poradni stomatologicz­
nej dr Urszuli Lewickiej-Rajewicz 
nie zdarzyło się aby dziecko które 
trafiło do poradni nie miało próchni­
cy, często w jej zaawansowanym sta­
dium. Dotyczy to nie tylko dzieci w 
wieku szkolnym ale również przed­
szkolaków. Dr Lewicka-Rajewicz 
uważa, że jest to przyczyną nie tylko 
braku szeroko pojętej higieny, błę­
dów żywienia, ale również nieświa­
domości rodziców i beznadziejnej 
oświaty zdrowotnej.
Czy tak fatalnego stanu nie możnaby 
zmienić stosując w przedszkolach i 
szkołach spotkań z lekarzami czy hi­
gienistkami szkolnymi. Konieczne 
jest przy tym prowadzenie systematy­
cznych kontroli i leczenia u dentysty 
szkolnego, a nie jak bywa to dziś, 
udzielanie porad doraźnych. Zdawać 
sobie należy jednak sprawę, że skute­
czność postępowania profilaktyczne­
go zależy przede wszystkim od każ­
dego z nas - rodziców; min. przez 
wyrobienie u dzieci nawyku mycia 
zębów.

A. Z.

ul. Kościuszki
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ROWEREM
NAD

JEZIORO
Piękna, słoneczna wiosna zachę­

ca nas do wyrwania się z toku co­
dziennych zajęć i zmusza do spot­
kania z bogactwem natury.

Dlatego pragnę zaproponować 
wycieczkę rowerową do Wielko­
polskiego Parku Narodowego. Na 
tych, którzy chcą się ochłodzić, 
uciec przed upałami, oczekuje je­
zioro Jarosławiec. Pracownicy par­
ku przygotowali tam stoły z ławka­
mi, przy których można spożyć 
posiłek, oczywiście wcześniej za­
brany, ponieważ nie ma na miejscu 
stałych punktów sprzedaży. Jezio­
ro to jest położone w uroczej scene­
rii lasu, znajduje się tam dzika pla­
ża - kawał e k n iezasłon ię te j 
drzewami przestrzeni. Sam dojazd 
do jeziora Jarosławiec nie jest trud­
ny. Trasa rowerowa z Lubonia mie­
ści się w czasie około 40 minut. 
Jadąc w kierunku na Mosinę, moż­
na wykorzystać odcinek drogi tyl­
ko dla rowerów, zaczynającą się 
poza granicą Lubonia. Z kierunku 
na Mosinę, skręcamy w Puszczy­
kowie w ul. Jarosławską. Jest to 
druga ulica w prawo, na której wid­
nieje napis Puszczykowo St. Tą tra­
są dojeżdżamy do skrzyżowania z 
ul. Czarnieckiego i tam skręcamy w 
lewo na drogę o nieutwardzonej na­
wierzchni. Po przejechaniu krót­
kiego odcinka znajdujemy się na 
terenie parku. Szlak ten zaprowadzi 
nas do skrzyżowania z drogą o be­
tonowej nawierzchni tzw. „Grajze- 
rówką”. Po drugiej stronie wiedzie 
przez las ścieżka prawic do samego 
jeziora. Można wybrać drugi wa­
riant tzn. skręcić w prawo i "Graj- 
zerówką" dojechać do leśnej drogi 
po lewej stronie, która również 
zmierza do jeziora.

Jedyne miejsce w lej okolicy 
gdzie znajduje się pole namiotowe 
z całym do tego zapleczem, jest nad 
małym jeziorkiem Lipno, blisko 
stacji kolejowej Stęszew.

Wybierających się nad jezioro 
Góreckie, informujężejest tam cał­
kowity zakaz kąpieli z racji utwo­
rzonego rezerwatu ścisłego.

Cezary Hi derma n

A k c ja
P o d ręczn ik i

Niech stare podręczniki nie 
zaśmiecają Twojego miesz­
kania. Za naszym pośrednic­
twem skorzystać z nich mogą 
dzieci, którym ksiatżka jest 
naprawdę potrzebna. Liczy­
my na W aszą pomoc. Prosi­
my o dostarczenie zbędnych 
podręczników szkolnych do 
Oddziału Dzieci i Młodzieży 
w Bibliotece ul. Żabikowska 
42. Zebrane książki zostaną 
rozdane (bezpłatnie) dzie­
ciom do 1.09.br.

WEZ UDZIAŁ 
W T E J AKCJI!

GŁOŚNE PIESKI
Z bólem serca zwracani się do 

Was o umieszczenie mego pisma 
w Waszej gazecie. Czytając Wa­
szą gazetę może zrozumieją nie­
którzy, zaznaczam niektórzy 
właściciele psów w blokach i nie 
tylko, aby nie wyszczekiwały się 
nad głowami sąsiadów. Nie po­
magają żadne prośby. Właścicie­
le tych psów traktują lepiej to 
zwierzę jak sąsiadów. Spółdziel­
nia Mieszkaniowa rejestrując 
psy, winna zobowiązać psa, aby 
nie był on uciążliwy dla sąsiadów 
i nie wyszczekiwał się nad ich 
głowami. Mieszkają tu ludzie sta­
rzy i chorzy, którym długie szcze­
kanie uniemożliwia leczenie po­
woduje bóle głowy i niszczy ich 
słabe już nerwy. Wypuszczają 
nawet szczekające psy na balkon. 
Każdy może mieć psa ale przede 
wszystkim musi być to człowiek 
odpowiedzialny. Proszę o umie­

szczenie tego w Waszej gazecie, 
może niektórzy właściciele psów 
zastanowią się nad powiedze­
niem „Wolnoć Tomku w swoim 
domku”. Będąc w jednym z blo­
ków zauważyłam napis w gablo­
cie: „Cisza obowiązuje od godz. 
22.00-6.00 i całą dobę”. Piękny 
to napis, aby tylko każdy chciał­
by go zrozumieć. Myślę, że każ­
dy, posiadający psa potrafi go tak 
wychować, aby nie mącił on spo­
koju sąsiadów. Dziękuję tym 
właścicielom psów, którzy potra­
fią zrozumieć sąsiadów.

Z poważaniem 
emeryt z Lubonia

Dzień dobry!
Od 2 lat mieszkam w Luboniu. 

Często z dziećmi spaceruję po 
Luboniu i serce mnie ściska na 
jego widoki. Chciałabym, zapro­
ponować mieszkańcom Lubonia 
konkurs I - na najporządniejszy i 
najczystszy ogródek i porządek 
wokół domu. I konkurs II - na 
najbardziej fantazyjny i „cukier­
kowy” ogródek. Oczywiście trze­
ba by znaleźć sponsorów którzy 
pomogliby zorganizować nagro­
dy za w ysiłek mieszkańców, 
og łosić  term in prac, np. do 
czerwca i wybrać komisje!?

M. Uciechowska

OSTATNI MOHIKANIN
5 marca 1992 r. została odsłonięta w Poznaniu tablica 

upamiętniająca miejsce, gdzie dokładnie 100 lat temu po­
wstał Wielkopolski Związek Chórów będący początkiem 
dzisiejszego Polskiego Związku Chórów i Orkiestr. W tych 
100 latach istnienia ma również swoje 57 lal działania Chór 
„BARD’’w Luboniu.

Ruch amatorski w Luboniu zrzeszał nas śpiewaków w 
kilku chórach. Kto dzisiaj pamięta chór im. Paderewskiego z 
Żabikowa, „Harmonię” z Lasku, Koło Śpiewu „Bard" albo 
Robotniczy Chór „Harfa” z Lubonia? A może jeszcze inne? 
Dzisiaj z tych kilku chórów został jeden, Robotniczy Chór 
„BARD". Kiedyś taka organizacja jak chór była miejscem 
rozpowszechniania kultury, miejscem spotykania się mło­
dzieży, okazją do wyjazdów i do rozrywki. Dzisiaj wraz z 
postępem amatorski chór i to co się z nim łączy wydaje się 
być przeżytkiem, zwłaszcza dla młodych ludzi. Dlatego też 
ten ..ostatni mohikanin" luboński choć coraz bardziej się 
starzeje nie poddaje się. Bo kto raz zarazi się bakcylem 
wspólnego śpiewania łatwo się nie poddaje i trwa w tym 
czasami aż do końca.

Chór „BARD” w swej 57-lctniej działalności ma okresy 
rozkwitów i upadków. Wielu czytających te krótkie wspo­
mnienia wic najlepiej o tym, bo niejeden z mieszkańców 
Lubonia a nawet Poznania przewinął się przez jego szeregi i 
pod dyrygenturą wielo letniego dyrygenta i kapelmistrza zna­
nego wszystkim Feliksa Zgrzeby. Pod jego dyrygenturą i 
dzięki Wielkopolskiemu Przedsiębiorstwu Przemysłu Zie­
mniaczanego chór występował w całej Polsce.

Po odejściu na emeryturę dyrygenta F. Zgrzcby, po zmia­
nach w naszym kraju, chór nabrał nowego charakteru. Nowy 
dyrygent, nowy ambitny repertuar, czasami trudno przyjmo­
wany przez członków, ale podnoszący poziom chóru, pozwa­
lają kontynuować działalność. Tylko mało zmian w szere­
gach członków. Ciągły brak młodego narybku. Młodzi 
przychodzą i odchodzą. Zostająci co już mająustabilizowane

życie.
Ciężka praca niezostaje bez wyników. Począwszy od 1985 

r., roku złotego jubileuszu, chór dzięki zaproszeniom i wza­
jemnej wymianie wyjeżdżał, występując i zwiedzając: w 
1985 r. do Austrii (Praga, Linz, Wiedeń, Bratysława), w 1986 
i 1988 r. do Czechosłowacji (Brno i okolice) a w 1989 r do 
byłego ZSRR (Moskwa, Zagorsk). Było to również goszcze­
nie u siebie Chóru „LUM1R” z Brna i Chóru „MOSKO- 
WSKIJ” z okręgu podmoskiewskiego. A należy podkreślić, 
że pierwszy wyjazd musiał być zakwalifikowany przez Mi­
nisterstwo Kultury.

Wy daje się nam czasam i, że jesteśmy obecn ie więcej znani 
poza własny mi opłotkami niż w Luboniu. Choć śpiewamy na 
każde zaproszenie i na każdą okoliczność, bywa jednak, że 
nie wszyscy wiedzą albo pamiętają że chór między innymi 
to też placówka kulturalna w Luboniu.

Choć już karnawał dawno minął, to jednak wspomnę, że 
od lat chór podtrzymując tradycję organizuje co roku „Bal 
Maskowy”. Zawsze udany i zawsze z przebierańcami a 50% 
bawiących się to stali uczestnicy balów. To też o czymś 
świadczy. Również do tradycji należy „opłatek” - współna 
zabawa chórzystów po walnym zebraniu z zaproszonymi 
gośćmi. Mimo wszystkich problemów z jakimi chór się bo­
ryka, jego istnienie zależy dzisiaj w tych trudnych dla nas 
wszystkich czasach od sponsorów, od zakładu opiekuńczego 
użyczającego nam pomieszczenia i przede wszystkim od 
członków, którzy poświęcają swój czas i część życia na 
wspólne śpiewanie dla siebie i dla społeczeństwa, za co 
serdeczne dzięki.

A może niektórzy przypomną sobie chwile spędzone w 
chórze i spróbują na nowo włączyć się do naszego grona. 
Zapraszamy wszystkich chętnych.

Chorzy sika 
(Teresa Cieślik)
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MODA NA KOSZE

Pojawiły się niezliczone ilości koszykarskich koszy różnorakich konstrukcji. Co 
okrągłe i da się jakoś przytwierdzić, służy do rzucania w to piłek. Zapewne 
powodem dużej popularności koszykówki w na. 'vm kraju sątelewizyjne progra­
my transmitujące mecze amerykańskich drużyn . 3A. Widowiskowością swych 
skoków i łatwością zdobywania koszy gracze imponują nie tylko dzieciom i 
młodzieży. To dobrze, bo do zabawy w kosza nie potrzeba wiele miejsca, byle 
skrawek ziemi może być przydatny. W USA właśnie na podwórkach zaczyna się 
grę w kosza. Gdzie się da, tam się je montuje. To z tamtych podwórek rekrutują 
się ci mistrzowie tak przez nas podziwiani. Skoro tak olbrzymi zapał przejawiają

dzieci do gry warto by nie został on zaprzepaszczony. Boję się, co będzie, gdy 
przyjdzie zima. Czy młodzieżą tą zajmą się trenerzy? Wierzę, że mając trzy sale 
gimnastyczne w tym jedną nową, znajdzie się i reszta by nie ostudzić zapału 
przynajmniej tym najlepszym. Możemy mieć przecież ambicje posiadania własnej 
drużyny Prawda. Żeby sportowy zapał nie był słomiany, trzeba mu pomóc. 
Prezentujemy niektóre pomysły na kosze, te ostatnie w ilości 15 sztuk zakupiło 
miasto. Ogłaszamy konkurs na najciekawszą konstrukcję kosza. Zgłoszenia przyj­
mujemy do końca sierpnia.

PPR

STEFANIA SZAJKÓWNA - REMBACZ
Coraz więcej spraw, wydarzeń ulega zapomnieniu. 
Ludzie którzy tworzyli karty historii Lubonia od­
chodzą. My zaś jeszcze żyjący winniśmy nastę­
pnym pokoleniom przekazać o nich pamięć. Dla 
nich Luboń nie był „miejscem do spania”, ale ich 
miejscem urodzenia, domem, który urządzali naj­
lepiej, jak potrafili. To, co zrobili dobrze służyło 
współmieszkańcom. Jadnąz wiel u takich instytucji 
był klub kajakowy Lubońskie Koło Miłośników 
Sportu powstałe 1.01.1931 r., późniejsze Grono 
Miłośników Sportu GMS. Wśród założycieli byli 
między innymi Stanisław Szajek, Stefan i Adam 
Roszykowie - te nazwiska będą wiele lat związane 
z klubem i jego sukcesami, a były one naprawdę 
imponujące. W 1949 r. GMS zostaje wcielony do 
ZZK Kolejarz. Największy udział w zwycięstwach 
klubu osiągnęła chyba Stefania Szajkówna. Uro­
dziła się 13.12.1925 r. w Luboniu. Do klubu wstą­
piła zaraz po wojnie, gdy wznowił swą działalność 
29.07.1945 r. W następnym roku odbywały się 
pierwsze po wojnie Kajakowe Mistrzostwa Polski 
na Rusałce - Szajkówna zdobyła na nich tytuł wi- 
cemistrzyni Polski. W 1947 r. w Czechowicach 
zastała mistrzynią Polski. W 1948 r. i w 1949 na 
Rusałce oraz w 1950 r. w Szczecinie po raz czwarty 
z kolei wywalczyła tytuł mistrzowski w konkuren­
cji jedynek pań. Poza tym startowała także w dwój­
kach uzyskując tytuł wicemistrzyni. W 1951 r. 
wycofuje się z czynnego udziału w zawodach, aby 
w 1953 r. wyjść za mąż za kolegę klubowego Jana 
Rcmbacza i odtąd poświęca się rodzinie. Miała 
trójkę dzieci, które niestety nie poszły śladami ro­
dziców, jeśli chodzi o sport kajakowy. Tutaj trzeba 
wspomniećo warunkach, w jakich Szajkówna star­
towała. Nie miała fachowego trenera, trenowała 
sama, słuchając jedynie rad braci i kolegów. Na 
żadnym zgrupowaniu kondycyjnym nie była. Tre­

nowała popołudniami po pracy zawodowej. O 
sprzęt musiała zadbać sama. Ubranie, obuwie spor­
towe kupowała za własne pieniądze. W nagrodę za 
uzyskane mistrzostwo dostała podkoszulkę z god­
łem państwowym, * czego była bardzo dumna. 
Swoje sukcesy uzyskała w iście spartańskich wa­
runkach, ciężką, wytrwałą pracą. Nie był to wyczyn 
jednorazowy, lecz powtórzyła go przez pięć kolej­
nych lat. Odeszła z naszego grona 28.12.1989 roku 
cicho i niepostrzeżenie tak, jak żyła. Nawet w 
okresie swych sportowych sukcesów była zawsze 
skromną i życzliwą koleżanką.

Danuta Koszycowa 
Towarzystwo Miłośników Lubonia

Luboński KS 
samodzielnym liderem

Coraz bliżej ostatecznych rozstrzygnięć w kl A. I 
właśnie dlatego hasło dla Lubońskich piłkarzy na 
obecny weekend brzmi: nie przegrać pozycji lidera. 
Trenerzy R. Marcinkowski z obecnym asystentem R. 
Rybakiem zapewniają dowiezienie fotela lidera do 
końca rozgrywek. W kolejnych meczach drużyna 
LKS-u pokonała Obrę Mosina 3:2. Następnie na 
wyjeździe w Stęszewie gładko się rozprawiła z miej­
scowym Lipnem wygrywając 4:1. WIX kolejce rundy 
rewanżowej do Lubonia zawitała drużyna Orła Mo­
drzę. W tym pojedynku Luboński KS strzelił setną 
bramkę w obecnych rozgrywkach zdobył ją Marek 
Kwiatkowski. Ostatecznie mecz zakończył się wyni­
kiem 10:0r Łupem bramkowym podzielili się Kwiat­
kowski 4 Kubicki 2 Smelka 2 oraz Różański i Wróbel 
po 1.
Po tym ostrym strzelaniu w kolejnym meczu trochę 
zabrakło amunicji i tylko drużyna LKS-u zremisowała 
w Poznaniu z Wartą II 0:0. W X kolejce w meczu z 
Dyskobolią Grodzisk uzyskano wynik 1:0 
Po dotychczasowych rozgrywkach prowadzą:
1. Luboński KS . 46 punktów 103:17
2. Polonia N.Tomyśl 44 punkty 71:23
3. Lipno Stęszew 37 punktów 58:29

NO W Y A SYSTEN T LKS-u
Od 1978 r. RYSZARD RYBAK grat w drugo ligowej 
Olimpii Poznań. Później przeniósł się do poznańskie­
go Lecha. Rozegrał w tym klubie blisko 100 meczy 
mistrzowskich i kilkanaście meczy pucharowych.W 
1985 r. były piłkarz Lecha - Piotr Grobelny,mieszka­
jący we Francji namówiłgo nagręwezwartoligowym 
klubie Lyona La Duchcr, z którym w pierwszym roku 
pobytu awansował do III ligi. Grając tam 3 lata strzelił 
30 bramek. Mimo protestów ze względu na syna Ar­
tura i żonę Elżbietę postanowił wrócić do kraju. Krót­
ko po powrocie spotkał się z bliskim przyjacielem, 
obecnym trenerem LKS-u Ryszardem Marcinko­
wskim. Po rozmowie z Zarządem i za zgodą Prezesa 
S.Bulki zaproponowano Ryszardowi Rybakowi obję­
cie funkcji asystenta przy boku trenera w Lubońsktm 
Klubie Sportowym.
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Zakład U b ezp ieczeń  S.A.
61 - 745 Poznań, Al. Marcinkowskiego 1 

teł. 524 - 533, 527 - 932, 521 - 761, 529 - 331, 526 - 
998, fax 527 - 932

A gencja P u szczy k o w o
ul. Zielona, tel. 133 - 446

Pośrednik ubezpieczeniowy
Maria CelleiwClepka 

Luboń ul. Gruszkowa 16 Tel. 130 - 485

W ielkopo lska  rze te ln o ść , so lid n o ść  i re a se k u ra c ja  ze  s tron y  ren om ow an ych  f irm  fra n cu sk ic h , n ie ­
m ie c k ic h  i s zw a jc a rsk ic h  za p e w n ia  P a ń s tw u  p e łn ą  rek o m p en sa tę  p o n ie sio n y c h  s tr a t

mswa

NIE RYZYKUJ - TWOJE PIENIĄDZE POZOSTAJĄ W WIELKOPOLSCE

Ubezpieczamy na korzystnych warunkach - WSZYSTKO!
m ieszk an ia , w ille , sam ochody, w arsztaty , m ien ie  w ie lk ich  i m ałych  firm .

Polecamy szczególnie u b ezp ieczen ia  gw arancyjne opłat lea s in gow ych , op łat ce ln y ch  i sp ła t ra ta ln ych  
UWAGA NOWOŚĆ !!! - u b ezp iecze n ia  k o sz tó w  leczen ia:
PEDIATRYCZNE - d la  w szy stk ich  d z iec i od  2 m ies ięc y  do la t 15.

Z aoszczędzisz , bo sk ład k a  m iesięczn a  je s t  w  cen ie  jed n orazow ej w izy ty  lek arsk iej.
GRUPOWE (tj. od  3 osób) - w  m ie jscu  p racy  d la  p racow n ik ów  w szystk ich  firm  i ich  rod zin
W spółpracujem y ściśle z w iększością  renom ow anych, specjalistycznych gabinetów  lekarskich. 
W izyty u lekarzy i leki - bezpłatne, w  tym  również obsługa pielęgniarska i d iagnostyka

(ultrasonograf, tom ograf itp.)

UBEZPIECZENIE W HESTII GWARANCJĄ SPOKOJU

R o zm o w a  z  P rezesem  Z a k ła d u  U bezp ieczeń  H estia  
m g r A n ton im  M a rc in ia k iem

— Hestia jest Firmą ubezpieczeniową stosunko­
wo młodą, a już zdobyta dużą popularność. Co 
pana zdaniem spowodowało sukces?

Podstawy naszego działa nia to wszechstronność 
oferty oraz rzetelność w stosunku do klienta. Świa­
domość ubezpieczeniowa jest w Wici kopolsce naj­
wyższa, dlatego staramy się jasno i uczciwie mó­
wić, jakie koszty ponosi klient i na jakie może 
liczyć rekompensaty. Sądzę także, że jedną z przy­
czyn dobrej renomy, jaką się cieszymy jest rease- 
kurekcja. Wychodzimy z założenia, że duży mają­
tek musi być z a b e z p ie c z o n y . D la tego  
współpracujemy z firmami zachodnimi, które swo­
im kapitałem gwarantują naszą wypłacalność. Jest 
to zresztą sposób postępowania każdej odpowie­
dzialnej firmy ubezpieczeniowej. Jeśli chodzi o 
ubezpieczenia zdrowotne, współpracujemy z fir­
mami szwajcarskimi i francuskimi. Podobnie jest 
w przypadku tak zwanej „zielonej kart” i innych 
form.

-Podkreślacie, że jesteście firmą wielkopolską. 
Dlaczego?

Nasze działania, nasze podejście do klienta 
opierają się na typowych cechach wielkopolskich: 
rzetelności, odpowiedzialności. Jesteśmy firmą 
wielkopolską i chcemy jak najlepiej służyć lu-

(artykul sponsorowany)

dziom, którzy tu mieszkają.
— Jakie rodzaje ubezpieczeń proponujecie wa­

szym klientom?
Ubezpieczamy WSZYSTKO. Oprócz standar­

towych form przyjmujemy też wszelkie nietypowe 
zlecenia,dostosowując je każdorazowo do potrzeb. 
Obecne duże zmiany ekonomiczne i prawne w 
kraju zmuszają nas do elastyczności i spełnienia 
szerokich wymagań klientów.

-  Które spośród waszych usług polecałby pan w 
szczególności ?

Oferujemy pełen zakres ubezpieczeń majątko­
wych, od ognia zdarzeń losowych, ubezpieczenia 
mieszkań, domu, warsztatu. Można ubezpieczyć u 
nas lak mienie firmy, jak cenny instrument muzy­
czny.

Dla osób zajmujących się biznesem mamy pro­
pozycję ubezpieczeń opłat celnych i leasingowych. 
Oferujemy całą gamę ubezpieczeń samochodo­
wych, a także od następstw nieszczęśliwych wy­
padków. Stosunkowo mało znaną formą ubezpie­
czeń, a proponowaną przez nas, są ubezpieczenia 
od odpowiedzialności cywilnej. Osoby wykonują­
ce pracę wymagającą dużej odpowiedzialności: jak 
na przykład lekarze, prawnicy, mogą ubezpieczyć 
się na wypadek szkód wynikłych z racji wykony­

wanej pracy.
Nowością są proponowane przez nas ubezpie­

czenia od kosztów leczenia. Współpracujemy tu z 
Wielkopolską Kasą Chorych i nawiązujemy do 
tradycji przedwojennej. Klient płaci comiesięczną 
składkę, a w zamian korzysta za darmo z leczenia, 
badań i Icków. Współpracujemy z ok. 500 gabine­
tami lekarskimi obejmującymi wszystkie specjali­
zacje (z wyjątkiem psychiatrii). Klient może wy­
brać sobie gabinet, może także zmienić lekarza. 
Oferujemy 2 zasadnicze rodzaje ubezpieczeń od 
kosztów leczenia pediatryczne oraz grupowe. 
Dzieciom zapewniamy pełne leczenie pediatrycz­
ne. Nie stawiamy też żadnych warunków wstę­
pnych co do stanu zdrowia. Ubezpieczenia grupo­
we kierowane są głównie do pracowników firm. 
Miesięczna składka nie jest wysoka, wynosi ona 
około 60 - 70 tys.

— Jakie plany macie na przyszłość?

Pragniemy, by nasi klienci mogli bez kłopotów 
korzystać z naszej oferty. Naszym celem jest zor­
ganizowanie w każdej gminie agencji Ilestji tak, by 
w całej Wielkopolsce obsługiwać mieszkańców na 
miejscu, by nie musieli szukać i jechać do dużego 
miasta.
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ŚLUBY

2.05.1992r.
¥  Przemysław Małecki (Poznań) i Iwona Wójcik (Luboń)
¥  Bogdan Kulza (Luboń) i Regina Chodor (Luboń)
¥  Dariusz Sommerfeld (Luboń) i Izabela Bielawska (Luboń)
¥  Jędrzej Tomczak (Luboń) i Kinga Wojciechowska (Luboń) 
23.05.1992r.
¥  Sławomir Kowalski (Luboń) i Donata Marcinkowska (Wiórek) 
30.05.1992r.
¥  Paweł Okupniak (Luboń) i Beata Stasiak (Luboń)

p .p .h .u . „m u s ie  s E iw ie s ''
Grzegorz Kwaśnicki 

ul. Świerczewskiego 5A L-ń tel. dom. 
300-811

poleca: usługi rozrywkowe - nagłośnienie i oświetlenie 
imprez (m. in. wesela, okolicznościowe in.) 

produkcja zestawów głośnikowych, wzmacniaczy oraz 
mikserów dźwięku (również na specjalne zamówienia)

JUBILEUSZE

JUBILEUSZ 50-lecia małżeńskiego obchodzą 
Kazimiera i Edward Otoccy Luboń ul. Długa 73

i

© k CW

•  50 2S _ #  <’

Z G O N Y

SPRZEDAŻ 
TRUMIEN I KRZYŻY

trumny i sarkofagi z różnych 
gatunków drewna 

transport ze szpitala i z domu 
czynne od 7 -2200 

Luboń - Żabikowo ul. Boczna 2 
w 131-246

1. Edmund Marciniak, I. 45, Luboń ul. Powstańców Wlkp. 3
2. Weronika Bajer, 1. 91, Luboń ul. Sienkiewicza 2
3. Adam Stróżyk, 1. 43, Luboń ul. Kręta 2
4. Janina Nawrot, 1.70, Luboń ul. Ar. Poznań 55
5. Felicja Grabicka, 1.69, Luboń ul. Wł. Skóry 8
6. Feliks Rożnowski, 1. 83, Luboń ul. Kolonia PZNF 7
7. Marian Głowiński, 1. 63, Luboń ul. Migalli 52
8. Leokadia Czarnecka, 1. 80, Luboń ul. Kościuszki 66
9. Kapcińska Stefania I. 68, Luboń ul. Spokojna 3
10. Nowakowska Zofia I. 80, Luboń ul. Cieszkowskiego 7A

UŻYWAJ
SOLI JODOWANEJ!
Dla zapew nienia  praw id­

łow ego  przebiegu procesów  
życiow ych, w  tym  szczegó l­
nie czynności m ózgu  i jego  
rozwoju, n iezbędne jest d o ­
starczenie organ izm ow i jo­
du.

N iedobór jodu m oże sp o­
w od ow ać skutki zdrow otne  
(n iedoczynność tarczycy, jej 
p o w ię k s z e n ie , o p ó ź n io n y  
rozwój dziecka itd.).

C złow iek  pobiera jod z po­
żyw ienia  i w o d y  pitnej. G le­
ba i w oda w  regionie, w  któ­
rym  m ieszk a sz , w yk azu je  
niedobór jodu. U zupełn i Ci 
go sól jodow ana.

MMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMflMMMMMMM

T a p ic e rs tw o  
S am o ch o d o w e

Luboń ul. Okrzei 50 
@ 130-220

poleca usługi w zakresie: 
zakładanie sufitów, napraw 

tapicerki, siedzeń i wygłaszani: 
oraz oferuje gotowe pokrowce, 

torby do akumulatorów. 
Możliwość usług u klienta

MWWWMWWWWIMMfWWmMftMMMftmnrtlfaMMMMfOfWGMM

OGŁOSZENIA DROBNE

Ubój zwierząt rzeźnych u klienta Po- 
znań-Dębiec ul. Żurawinowa 6A/12 

Bednarski 
•

Sprzedam motorower „Ogar 205” 
stan idealny rok prod. 1988 cena

2.500.000. - częs'ci zapasowe Luboń 
ul. Wawrzyniaka 12

*
Karcher - czyszczenie dywanów, tapi­
cerki samochodowej Ceny konkuren­

cyjne tel. 130-210 
*

Sprzedam okazyjnie lodówkę. Cena
1.000. 000.- Luboń ul. Żabikowska

62K/40
•

Lekarz Chorób Dziecięcych Bożena 
Stefanowicz Luboń ul. Żabikowska 

62C/9 tel. 130-210

Grzałki
e lek try czn e  

do b ojlerów , p a m ik ó w  
1 p rzem y sło w e

L. J . G ierszew scy  
L uboń 1 u l. R iv o lieg o  10 

te l. 130-040

Oddam w dzierżawę pomieszczenie 
na ciche rzemiosło 20 m2. Luboń ul. 

Sobieskiego 71 po godz. 1700 
#

Odstąpię gruz za darmo Luboń ul. 
Wojska Polskiego 122 

*
Sprzedam amatorskie wyposażenie 
pracowni fotograficznej. TANIO! 

Wiadomość w Bibliotece 
*

„Jaguitur” - obozy i kolonie Jeleniec - 
namioty 890 tys. 12.07-27

,dagi tur” Obozy i kolonie Wisełka - 
morze 1400 zł. lipiec sierpień 

•
, Jagi tur" obozy kolonie Stęszewko - 

#  camping lipiec-sierpień 1050 tys.
Specjalista Chirurgii Dziecięcej Kry- ®
styna Stus-Ciszewska Poznań ul. No- .Jagitur” - zapisy wtorki S. M. Lubo- 
wowiejskiego 43 (narożnik Kościusz- nianka godz. lS00’^ 00

ki) tel.520-867 j||
*

Sprzedam: rowerek „Kos”, kompletną 
skrzynię biegów, przeguby i osie do 

Trabanta 601 tel. 130-198

Biuro Rachunkowe. 
Prowadzenie ksiąg 

tel. 130-688

r  \

Z akład M alarski 

p o leca  usługi:

♦ szpachlow anie
♦  tapetow anie
♦  m alow anie
♦  opalanie stolarki
♦  układanie płytek
♦  boazerie

M arek M arczak  

L u b o ń  62-030 

u l. J a n a  M a z u rk a  10

PRYW ATNA 
NAUKA 

I
D O SK O N A LEN IE 

JA ZD Y  
ZB IG N IEW  
ZARADZKI 
w 13-14-35

Stare Motocykle 
Dzięki uprzejmości Za- 

£rządu Spółdzielni Miesz- 
|kaniowej powstał Klub 
|MiłośnikówStarych Moto- 
|cykli „Amal"
Klub nawiąże kontakt z 

§posiadaczami starych mo­
li tocyklilŁ innymi klubami. 

Wojciech Sprycha ul. Żabikowska 58/1 
62-031 Luboń

ANGIELSKI
FRANCUSKI

Pracownik naukowy 
UAM

każdy zakres nauka 
tłumaczenia 

Luboń 3 ul. Migalli 22A

Tel. grzecz. 133-468
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Sklep Rolniczy w Wirach ul. Poznańska 1 

oferuje:
•Stale świeżą i dobrą paszę 

dla drobiu i trzody 
w szerokim asortymencie

(ważymy dowolne ilości)

•Polfamiksy, pramiksy i witaminy.
•Nawozy ogrodnicze, środki ochrony roślin (małe opakowania) 

i narzędzia ogrodnicze.
•Artykuły przemysłowe codziennego użytku.

Prowadzimy także ciągły skup butelek: po wódce, winie i piwie.
ZAPRASZAM Y: codziennie od aodz. 800-17°0 

Wszystkie soboty od 8°-13°°

SPECJALISTYCZNE GABINETY LEKARSKIE
Luboń ul. Żabikowska 62 (Pawilon) 

Oferujemy diagnostykę i leczenie w  zakresie:

^ G in e k o lo g ia  i położnictwo pn  1830-20°° 
czw 1730-1900 ■B 239-912

^ In te ra a -c h o ro b y  serca EK G w t 1700-1830 
czw 1600-1730 TT 676-395

^••C hirurgia ogólna i naczyniow a pn 1 6 ^ - lS 30 V  328-015

►►Laryngologia pn ló 30- ^ 30 ®  328-015

^ D e rm a to lo g ia p t ló 30- ^ 30 t t  678-153

(■►Pediatria p t ló 30- ^ 30

T akie wizyty dom ow e  
H onorujem y ubezpieczenia m edyczne. 

W ystawiam y recepty zgodnie z  przysłu gu jącym i zniżkam i.

Czyszczenie
dywanów, wykładzin 
tapicerki meblowej 

i samochodowej
Luboń ul. Kościuszki 43/7 

<zyl3-90-90

r ---------------------------------------------------^

TT.‘D I A T rRA

schorzenia pulm onologiczne, 
leczenie otyłości

w izyty w  dom u pacjenta 
oraz w  gabinecie

dr. m ed. A n drzej K . H yżyk

Luboń 
ul. Okrzei 42 
©  13-04-07

V______________________J

GABINET STOMATOLOGICZNO-PROTETYCZNY

Tel. 131-380 Luboń ul. Żabikowska 62 b lo k j

STOMATOLOGIA

(drugi b lok za  paw ilonem  handlowym  Lubonianka) 
Zaprasza w godzinach

poniedzia łek  i  środa 1 7°°-1900 
X  leczenie

PROTETYKA

X  chirurgia stom atologiczna  
X  leczenie błon śluzowych  
wtorek, czwartek, p ią tek  1 7°°-1800 

X  protezy akrylow e; protezy szkieletow e; korony; m osty, 
X  wkłady dokorzeniowe; naprawa protez.

W iz y ty  d o m o w e  c o d z ie n n ie  n a  te le fo n  1 3 1 -3 8 0

! (  n !
! G abinet S tom atologiczny !
! ----------------------------------------------- - !

! L u boń  ul. C ieszkow skiego 2  J
czy n n y :

! wtorek i czwartek od godz. 1600 j

! Uleczenie i usuwanie zębów [
> łtżywiceświatłoutwardzalne 

5 #wkłady dokorzeniowe 

! Ukorony, mosty
[ #  pro tezy częściowe i całkowite J

L............................................................J

Lek. med.
Hanna Bryk-Pospiech 
Ginekolog-Położnik

wt. i czw. 1700-1800 
Gabinet

Szkoła Podst. Nr 3 
Luboń ul. Armii Poznań 27

S ł

5 Lek. Med. Anna Woźniak j
Jj ?
5 Specjalista Chorób Oczu J 

$ p rzy jm u je  j

s pon. wt. śr. pt. 1600-1700 J 
( Pracownia Optyczna {
S ł
\ „ O p ty K  \

r
Gabinet Lekarski - Specjaliści

P ediatra  i O rtopeda  
H. B. Lutomscy 

Poznań ul. Bytomska 3A 
(przy ul. Opolskiej)

przyjm u ją  w godzinach  
w ieczornych Tel. 320-605

Skład Opałowy ■
L uboń  ul. W ierzbowa 8  Tel. 130-742  

oferuje: węgiel, koks, miał

O pał w yso ko ka lo ryczn y  z K opa ln i w  B ytom iu

Realizujemy również dostawy na zamówienia 
telefoniczne własnym transportem, oraz załatwiamy 
_ dostawy wagonowe

f  SOLARIUM 'N
A lek sa n d er ZieCińs/(i

lek. med. specjalista chirurg

Zapraszamy wszystkich chętnych G abin et C hirurgiczny
do nowo otwartego Solarium Adres: Luboń ul. Dworcowa 12

w Luboniu ul. G. Sikorskiego 21 A
Codziennie w godzinach od 100(>-2(f>0 przyjmuje

w soboty od godz. 10^ -1
poniedziałki 1530-1630

IV_________________ )
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Słownik Historii XX wieku - oprać, 
zespół autorski.
Słownik wypełnić ma - przynajmniej 
częściowo - lukę zw iązaną/ brakiem 
rzadkich opracowań polskojęzycz­
nych, poświęconych najnowszej Hi- 
storii świata,zwłaszcza po 1945 roku. 
Słownik został pomyślany przede 
wszystkim jako pomoc dla uczniów, 
studentów, dziennikarzy i innych 
osób poszukujących szybkiej i skon­
densowanej informacji rozproszonej 
w dziesiątkach książek i artykułów. 
Zawiera 400 haseł poświęconych naj­
istotniejszym wydarzeniom, organi­
zacjom, postaciom i ideom kończące­
go s ię  s tu le c ia . U kład h ase ł 
alfabetyczny.
Mały Słownik Subkultur młodzie­
żowych M irosław Pęczak.
Jest to próba opisu subkultur mło­
dzieżowych, a więc tych, które mie­
szczą się wszeroko pojętej sferze kul­
tury młodzieżowej. Znajdują się tu 
hasła opisujące subkultury wraz z 
przejawami ich ekspresji, aktywne i 
spopularyzowane w środowiskach 
polskiej młodzieży. W treściach haseł 
zawarte są nie tylko zewnętrzne, czę­

sto zm ienne i przez to trudniej 
uchwytne cechy subkultur, ale także 
kwestie dotyczące światopoglądu, 
ideologii, a przynajmniej stosunku do 
świata wartości. Słownik jest książ­
ką, która pewne zjawiska przybliży 
samej młodzieży, zarówno lej alter­
natywnej, jak i tej która uczestniczy 
w kulturze w sposób bardziej trady­
cyjnie.
P o radn ik  d la rozpoczynających 
działalność gospodarczą T. Men­
del.
Polecamy tym wszystkim, którzy 
pragną rozpocząć „własny interes”. 
W Poradniku zawarte są wskazówki 
praktyczne, odpowiadające na pyta­
nie: jak rozpocząć i efektywnie pro­
wadzić mały interes gospodarczy. 
Znajdą więc Czytelnicy w tym Porad­
niku uwagi o konieczności przewidy­
wania przyszłości w małym interesie, 
o uwarunkowaniach otoczenia firmy, 
o sporządzaniu planu przedsiębior­
czości, o zasadach kredytowania. Po­
radnik zawiera również uwagi o pro­
wadzeniu ksiąg handlowych, księdze 
przychodów i rozchodów, wzory 
wniosków i umów kredytowych. Po­
radni k będzie cenną pomocą każdego 
biznesmena.
Bajkoteka Kaczozaury W alt Dis­
ney.
Nauka czytania na wesoło jednocześ­
nie na kasecie i w książeczce. Piękne 
rysunki, wspaniała muzyka, rewela­
cyjne efekty dźwiękowe, świetny po­
czątek dziecięcej biblioteczki. Szcze­
g ó ln ie  po lecam y dla dziec i 
wchodzących w świat liter.

♦  ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

Chcąc uprzyjemnić sobie popołudnie lub wieczór odwiedź Bibliotekę 
Publiczną w  Luboniu ul. Żabikowska 42 w poniedziałki, środy, piątki - 
12.00-18.30, w torki, czwartki -10.00-15.00, soboty 9.00-13.00. Tu mo­
żesz wypożyczyć interesującą książkę, czasopismo, płytę lub kasetę 
video.

BAW SIĘ Z NAMI
Z pośród przesłanych odpowiedzi na majowy konkurs nagrodę 

wylosowała Krystyna Stachowiak Luboń ul. Gen. Sikorskiego 
19/18.

Nagroda do odbioru w redakcji.
W czerwcowym numerze proponujemy konkurs na najcieka­

wsze konstrukcje koszy do gry w koszykówkę. Tym razem na 
propozycje czekamy do końca sierpnia.

P 0 R A D Y
Kochać, ganić, wychowywać.

Dziecko do rozwoju potrzebuje czasu i przestrzeni, a także obojga rodzi­
ców. Bliski kontakt, tak matki jak i ojca z dzieckiem - zwłaszcza w okresie 
pierwszych trzech lat - "wyposaża" je w pewność siebie i daje radość życia. 
Nie jest to wcale takie proste, szczególnie dla mężczyzn, którzy miłości do 
potomka powinni się uczyć jeszcze przed jego przyjściem na świat. Przyjaźń, 
zażyłość ojca i dziecka to nie to samo bowiem co miłość i troska matki. 
Kłopoty dnia codziennego, konieczność zarabiania dodatkowych pieniędzy 
powodują, że dzieckiem opiekuje się głównie matka lub babcia - też zabiega­
ne, zapracowane i przemęczone. Ojciec wieczorem przeważnie odpoczywa, 
ogląda telewizję, czyta lub majsterkuje. Dziecko, zostawione samo sobie żyje 
obok rodziców. Owszem, rodzice "obsługują" je, karmią, kąpią i kładą spać, 
bo to jest niezbędne. Ale nie na tym polega stymulowanie rozwoju dziecka, a 
więc "uczenie go świata", różnych umiejętności, właściwych reakcji na sytu­
acje nowe i nieznane. Z dzieckiem trzeba naprawdę często i dużo rozmawiać, 
odpowiadać na wszystkie pytania - szczerze - bo ono bardzo szybko orientuje 
się, że jest zbywane i oszukiwane. Mały człowiek uczy się świata i zdobywa 
życiową praktykę przez doświadczenie. Dlatego trzeba maluchom pozwolić 
pomagać w różnych drobnych pracach domowych. Trzeba na nie uważać, 
dyskretnie je kontrolować, ale i dać im przestrzeń i maksimum wolności. Nie 
bójmy się, że się pokaleczy, zrobi sobie siniaka na kolanie, czy poplami 
ubranie. Warto uczyć dziecko jak najwcześniej samodzielności, odwagi.

I jeszcze jedno: dla prawidłowego rozwoju dziecka potrzeba dużo ładu - 
zewnętrznego i psychicznego, spokoju, równowagi, swobody. Pośpiech, na­
pięcie,pokrzykiwania, połajanki wprowadzajądziecko wstań niepotrzebnego 
napięcia, w zdenerwowanie, które bardzo trudno ukoić. Niech każdy dzień w 
życiu dziecka zacznie się pogodnie i z radością. I - tak samo niech się kończy.

P T n f n c I t n T l  spóźnia, kto często wychodzi prędzej z
pracy. W odpowiednim czasie znaj­
dziesz to na liście płac, bowiem wyzna- 
je zasadę pracy sumiennej ale ....za od-

2 2  c z e r w ie c  d o  2 1  l ip ie c  powiędnie wynagrodzenie. Samych 
r  pochwał i dyplomów nieceni. Rak zy-

czy każdemu jak najlepiej. Jak może 
Wrażliwość, delikatność, poczucie hu- pomaga pracownikowi, który jest tego 
moru, zmienność nastrojów, ofiarność, wart.
w dążeniach uporczywość i ambicja to Jako pracownik Rak nie należy do tych, 
główne cechy ludzi urodzo- których trzeba poganiać lub
nyclt w znaku Raka. -. -.im- •• m c....... kontrolować. Sumiennie
Kierownik, mający słońce J fc j.iy ; wywiązuje się z powierzo-
w tym znaku zawsze jest ' 2 j j flPHi j/•»  ' i,ul nych obowiązków w myśl
dla ludzi, jak i dlapodwlad- i ii i zasady „dobra praca i dobra
nych uprzejmy, grzeczny i płaca”, która to daje mu
ujmujący. Jeśli chcesz po- pewność siebie i wzmacnia
zyskać jego sympatię bądź jego samopoczucie. Zakres
wobec niego ułożonym. , możliwości pracy jest u Ra-
układnym i opanowanym. ka wyjątkowo szeroki. Jc-
Dobre wrażenie robi na Ra- L WR-H: iJę/i-iitSitTO  żeli szef wyjedzie na jakiś 
ku wygląd. To ważne' dla /  : S i ć i K M  c?as.' Rak zastąpi go chęt-
szefa Raka. Łagodne cechy ■ :i; 5S5: KrŚSfrt:: S i iii; nic i umiejętnie, mając ba- 
Raka to nie oznaka słabości - czenie na cale przedsię-
i niedołęstwa. Rak to wspaniały, samo- biorstwo. Współżycie z Rakiem nie na­
dzieliły organizator. Umiejętność wła- leży do trudnych pod warunkiem, że 
ściwcgo doboru pracowników, przemy- uszanuje się jego poglądy i sposób by- 
ślanaorganizacjaorazwyczucie kto jest cia.
ile wart jako pracownik, to jedna z cech ...„Bogactwo, zarówno jak sława izdro- 
kierownika-Raka. Rak wie wszystko co wie, tyle tylko ma powabu i rozkoszy, 
się dzieje w przedsiębiorstwie, kto się ile mu użyczy ten, kto je posiada.”

Przysłowia
•  Chcecie mieć wdzięczne dzieci? 

-bądźcie wdzięcznymi dziećmi.
9 Co rok to prorok.
9 Dobre dziatki to skarb matki.
•  Dobre dziecko słowem ukarzesz, 

złemu i kij nie pomoże.
•  Dzieci mają płacz i śmiech w jed­

nej torbie.
•  Dziecię za rękę, matkę za serce.
9  Dziecko sercem lub, a rękę skub.
•  Gdzie wiele nianiek, tam dziecko 

bez nosa.

Jak kochać dziecko?
No właśnie, sam o tym nieraz myślę
l  prawdę mówiąc nie umiem tego określić zbyt ściśle.
Chwileczkę,
Niech się paluchem stuknę w  głowę porządnie.
Już wiem.
Dziecko należy kochać przede wszystkim rozsądnie.

' . ’• ććććć ■ ććć': '

Chodzi po prostu o to,
Z mego patrząc zapiecka,
Żeby ten, co ma kochać, nie był głupszy od dziecka.

( Ludwik Jerzy Kern)

Przysłowia
9  Lepiej dzieciom dać, niż od dzieci 

brać.
9 Małe dzieci - mały kłopot, wielkie 

- wielki kłopot.
9 Małe dzieci nie dają spać, duże 

dzieci nie dają żyć.
9 Niedaleko jabłko od jabłoni pada.
9 Nie każda piszczałka się ulini, nie 

każde dziecko uda.
9 Bo dzieciach poznajemy, że się 

starzejemy.
9 Z dzieckiem na odpust, z mężem 

zazdrosnym na zabawę to jedno.


